
Modlitwa wiernych: 

 

 

1. Módl się z wielką ufnością w moją wszechmoc i w moje niewyczerpane 

miłosierdzie. Nigdy nie dopuszczaj myśli: „To niemożliwe… Pan nie 

może mi tego dać…” Gdybyś wiedział, jak pragnę, by kąkol został 

wyrwany z mojego pola, ale nie za wcześnie. Moglibyście powyrywać 

pszenicę, która rośnie razem z chwastami. Przyjdzie dzień żniwa, kiedy z 

radością zbierzecie plon, kiedy uczynię was zwycięzcami nad złem i 

Złym, kiedy wszystkich was przyciągnę do siebie, dzieląc się z wami 

szczęściem komunii w niebie, w której tym bardziej zasmakujecie, im 

bardziej na ziemi cierpieliście z powodu niezgody między ludźmi.1 

 Duchu Święty! Prosimy Cię za Kościół święty. Spraw, aby wśród 

Jego członków nigdy nie zabrakło wielkiej ufności w Twoją wszechmoc i 

w Twoje niewyczerpane miłosierdzie. 

 

 

 

2. Bądź wokół siebie siewcą optymizmu. Oczywiście żądam od was pracy, 

niesienia światła słowami, dawania świadectwa życia, przez które 

przejawia się dobra nowina o Bogu miłości. Bóg pragnie wszystko 

odnowić i włączyć wszystkich ludzi – na miarę ich przylgnięcia do Niego 

w wolności – w swoje życie wieczne pełne szczęścia i radości. 

Najważniejsza jednak jest ufność. Ja jestem zwycięzcą na wieki i zawsze 

jestem z wami.2 

 Duchu Święty! Prosimy Cie za papieża, biskupów i kapłanów. 

Spraw, aby byli wokół siebie siewcami optymizmu; aby nieustannie 

głosili całemu światu, że Ty jesteś zwycięzcą na wieki i zawsze jesteś 

blisko każdego człowieka. 

 

 

 

                                                           
1 Ks. Gaston Courtois (francuski kapłan (1897-1970) ze Zgromadzenia Les Fils de la Charité, wybitny 
wychowawca, twórca ruchu młodzieżowego Cours Vaillants (Mężne Serca), współzałożyciel i kapelan 
Międzynarodowego Katolickiego Biura ds. Dzieci), Gdy Pan mówi do serca, PROMIC, s. 170-171. 
2 Tamże, s. 117-118. 



3. Nie śmiej się z tego, że oświadczyłem ci: „Chcę, aby ludzie czuli, że w 

tobie tętni moje życie. Chcę, żeby ludzie czuli, że w twoim sercu płonie 

moja miłość”. Dziś dodam jeszcze: „Chcę, żeby ludzie widzieli światło, 

jakie rozświetla twój umysł”. Żądam jednak, abyś na tyle, na ile jest to 

możliwe, Mnie sobą nie przesłaniał.3 

 Duchu Święty! Prosimy Cię za Księdza Piotra! Spraw, aby ludzie 

zawsze czuli, że w Nim tętni Twoje życie, a w Jego sercu płonie Twoja 

miłość. 

 

 

 

 

 

 

4. To jest ogromne zadanie – żniwo wprawdzie wielkie – ale robotników 

prawdziwych, wiernych i oddanych, którzy na pierwszym miejscu 

stawiają nie swoje własne pomysły, lecz poszukiwanie z miłością mojego 

królestwa i mojej świętości, wciąż jest za mało. Niech twoja modlitwa do 

Ojca, Pana żniwa, jeszcze ściślej zjednoczy się z moją, a ujrzysz nowych i 

lepszych apostołów zanurzonych w kontemplacji, którzy jednocześnie 

będą umieli wychowywać dusze. Wszędzie kieruję do dusz hojnych, 

żyjących w zakonach i świecie, to samo gorące pragnienie. Oczywiście, 

że liczba dusz, które to moje pragnienie rozumieją i na nie odpowiadają, 

wciąż jest niewystarczająca do potrzeb, lecz jakość ich powołania 

kompensuje ich małą liczbę.4 

 Duchu Święty! Prosimy Cię o święte powołania kapłańskie. Poślij 

na Pustelnię kandydatów, którzy na pierwszym miejscu stawiają 

poszukiwanie Twojego królestwa i Twojej świętości. 

 

 

 

 

 

 

 

                                                           
3 Tamże, s. 34. 
4 Tamże, s. 107. 



5. Będę czekał na ciebie u celu drogi, bo przecież towarzyszyłem ci przez 

całą drogę. Staraj się jak najlepiej wykorzystać czas, jaki dzieli nas 

jeszcze od wielkiego Spotkania. W każdej godzinie jednocz się z moją 

modlitwą, Ofiarą i miłością. Często oddychaj Duchem Świętym. Niech 

On stanie się twoim oddechem ożywiającym bicie twojego serca. Przez 

Niego spływa na ciebie miłość Boża.5 

 Duchu Święty! Prosimy Cię o łaskę dobrej śmierci dla każdego z 

nas. Spraw, abyśmy jak najlepiej wykorzystali czas, jaki dzieli nas jeszcze 

od tego wielkiego Spotkania. 

 

 

 

 

 

 

6. Potrzebuję pomocników takich jak ty. Potrzebuję ludzi żyjących 

kontemplacją, którzy pomogą mi zmazywać winy grzeszników, jednocząc 

swoje życie modlitwy, pracy i miłości z moim życiem przez hojną ofiarę 

swoich cierpień włączonych w moją zbawczą Ofiarę. Potrzebuję ludzi 

żyjących kontemplacją, którzy łączą swoje błagania z moją modlitwą [do 

Ojca] o misjonarzy i wychowawców duchowych, przenikniętych 

Duchem Świętym, których świat nieświadomie pragnie.6 

 Duchu Święty! Spraw, abyśmy doskonale wypełniali to, do czego 

wzywasz każdego z nas. 

 

 

 

 

 

 

 

                                                           
5 Tamże, s. 282. 
6 Tamże, s. 114-115. 



Komentarz przed Komunią Świętą: 

 

 

 

 

 

 Pragnij Mnie. Czyż nie jestem w stanie w pełni zaspokoić twoich 

pragnień, które przecież sam złożyłem w twoim sercu? 

 Pragnij Mnie. Przyjdę do ciebie i będę w tobie wzrastał. Posiądę cię w 

takim stopniu, w jakim będziesz Mnie pragnął. 

 Pragnij Mnie. Jestem wszystkim, czego ci brakuje i jeśli pozwolisz Mi 

zakrólować w twoi sercu, pokażę ci jak próżne są wszystkie inne pragnienia 

poza pragnieniem Mnie.7 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

                                                           
7 Tamże, s. 35. 



Komentarz po Komunii Świętej I: 

 

 

 

 

 

 Czerp radość ze Mnie. Napełniaj się nią, żebyś umiał ją coraz lepiej 

rozdawać ludziom wokół siebie.  

 Nigdy nie zapominaj o moim pouczeniu: „SPOKÓJ”. Jego fundamentem 

są nadzieja, ufność i bezgraniczne zdanie się na Opatrzność.  

 Bierz udział w radości nieba i w radości twojego Pana. Każda Komunia 

święta jest do tego okazją. Nie ma przeszkód, byś jej kosztował. 

 Zapominaj o sobie i więcej myśl o tym, jak sprawić radość bliźnim, 

zarówno tym na ziemi, jak i w wieczności.8 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

                                                           
8 Tamże, s. 178. 



Komentarz po Komunii Świętej II: 

 

 

 

 

 

 

 W życiu duchowym potrzebne są pewne znaki. Każdy z nich pełnić musi 

rolę świadka lub bariery ochronnej, nie będąc nigdy „drzewem przesłaniającym 

sobą las”. Pozwól Mi prowadzić cię zgodnie z moim zamysłem. Nie martw się o 

przyszłość. Czy w przeszłości czegoś ci brakowało? Niczego ci nie zabraknie, 

bo Ja zawsze będę przy tobie a ten, kto ma Mnie, ma wszystko. Moja obecność i 

czułość zawsze będą przy tobie, wzbudzając w twoim sercu dziękczynienie, 

miłość i zapał. Byłem z tobą zawsze, nawet w najciemniejszych i 

najtrudniejszych chwilach twojego życia. Zresztą, dobrze o tym wiesz, bo na 

końcu każdego tunelu, rzez który przechodziłeś, było światło.9 

 

 

 

 

 

 

 

 

                                                           
9 Tamże, s. 74. 



Komentarz po Komunii Świętej III: 

  

 

 

 

 

 Niech twoje życie będzie nieprzerwaną rozmową ze Mną. Tak wiele 

mówi się dzisiaj o potrzebie dialogu. Dlaczego nie prowadzisz dialogu ze Mną? 

Czy nie jestem obecny w głębi twojej duszy, śledząc poruszenia twojego serca, z 

uwagą wsłuchując się w twoje myśli, zatroskany o to, dokąd podążają twoje 

pragnienia? Mów do Mnie zwyczajnie, nie układaj wyszukanych zdań. 

Zwracam uwagę bardziej na to, co chcesz mi powiedzieć, niż na słowa, których 

używasz.10 

 

                                                           
10 Tamże, s. 19-20. 


